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Z  W a r s z a w y ,  dnia 16 Października .3W .  H r .  N ow os i l c ów ,  R.  T .  R. Senator ,  
P re zes  Rady Pa ńs twa ,  onegda j  przejeżdżał  
przez Wa rszawę  z H a m b u r g a  do Petersburga.

Z  d n i a 17.  P a ź d z i e r n i k a .
J O  Ji iąźę Warszawski  wróci ł  do tutejszej 

stolicy.
R  o s S y a.

Z P e t e r s b u r g a ,  dn.  2& Wr ześ .  (10,  Paźdz .)
P rzez  Ukaz Cesarski do K an t o r u  D w o r u ,  

z dnia 2 1. i 22. S ie r p n i a ,  m ia n o w an e  zostały 
F re j l inami  N.  Cesa rzowej ,  p a n n y :  córka Ka­
zańskiego W o j t n n f g o  G ub ern a t o ra  G en e ra ł -  
sdjutanta  S t reka łowa ,  A lex a n dr a  i córka G e ­
nerał  majora korpusu żand armó w H r a b i  A p r a -  
x in a ,  Hra b ia n ka  L u b o w ,

P .  Sekretarz S tanu  M o r d w in ó w ,  w d, 9 b» 
m.  oznajmi ł  P. Min i s t rowi Spraw W e w n .  i c  
w mieście O r l e ,  w d. 24. L i p c a ,  o U  godz.  
' p e c z o r e m ,  t gorzał  d o m  żo łn ie rza  - rolnika 
Zaworor ikow,  w którym objęte były przez o-  
gień  trzy nie le tn ie córki jego.  P rzed  samym 
pożarem,  wróci ł  był  do dornu t rzynastole tni  
*yn Z a w o r o n k o w a  Mikołaj ,  który po t em ,  wy. 
sz: dłszy p rzypadkiem z izby i postrzegłszy,  
Ze cały do m  ojcowski p ł o mi en ie m jest  ogar -  
m o n y , rzucił  s ię weń i wyniósł  naprzód  dwie

swoje s ios t ry ,  a późn ie j ,  n ie  zważając na  p o ­
większone  niebezpieczeństwo  od wzmaga jące­
go się o g n ia ,  rzuci ł  się pow tórn ie  do d o m u  
i wyn iós ł  t rzecią,  dwuletnią sios t rę ,  której  
twarz już była opa lona  i tym sposobem ura ­
tował  wszystkie trzy siostry od  śmie rc i ;  u n ie ­
go  zaś zgorzały wszystkie na g łowie włosy .  
P o  don es ieniu N .  Cesarzowi  o takiej nieustra-  
szoności  wie tkomyślnym czyn ie  t rzynastole­
tniego ch ł o p c a ,  N. P an  raczył rozkazać :  „ n a ­
grodzić Mikołaja Z a w o r o n k o w  m e d a l e m ,  zlo- 
kować dla n iego w Bank u  dwa tysiące rubli  na 
p r o c e n t ,  do  czasu wyjścia jego z nieletności ,  
nadać m u  prawa syna oficera niższego stopnia,  
i ogłos ić o tern w gazetach.“

F t  a n c y a ,
Z P a r y ż a ,  dn ia  10. Października.

G en e ra ł  R ig ny  ot rzymał  ro zka z ,  aby się 
n i e zw łoc zn i e  do Afryki  udał  i dowództwo 
nad  jazdą w czasie wyprawy do  K o n s t a n t y n y  
objął .  G en e ra ł  t e n ,  kommtr .deru jący w 
pa r t amenc ie  du  N o rd  1 p rzybędzie  za ' 
do Paryża.  P o l e c e n i e  takowe jest tylko. chwi ­
low e ,  a po skończonej  wyprawie p 
Li l le . swe dawniejsze u rzędowanie  o b e ,n  e.

Now y dziennik rninisteryalny l a  C h a r  t e  
d e  i 8  2o obe jmuje  nas tępujący ar tykuł  tyczą­
cy s i ę  A l g i e r u :  „ O d kilku dni  d z ' t n m k i  po 
większej części rozszerzają wątpl iwość o za ­
m i a r a c h  Rządu  wzg lędem A lg ie r u ,  a szczegół-
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niej w z g l ę d e m  z a m i e r z o n e j  w y p r a w y  d o  Con* 
Błant ine,  W y p r a w ę  tę|  po s t an ow i ł o  p r z e s z ł e  
M i n i s t e r y u m  na  w n io se k  G u b e r n a t o r a  A l g i e ­
r u ,  Marszałka C ł a u z e l ,  i we d ł ug  za sad  d a w n o  
u ł o ż o n y c h .  D o  u sk u t ec z n i e n i a  jej ż ąd a ł  M a r ­
s z a ł e k ,  aby t a m e c z n e  wo j sko  wy n os i ł o  30,000 
l u d z i ,  to  jes t  9 ,000  l u d z i  w i ę c e j ,  n i ż  w e d ł u g  
b u d ż e t u  na  rok  1837 ,  a 7 . 000 w ię c e j ,  n i ż  w e ­
d ł u g  b u d ż e t u  n a  ro k  1836. G d y  zaś p r z e ­
s z ł e  M i n i s t e r y u m  ro z w aż y ło  j u ż  o d p o w i e ­
d z i a l no ść  za p o w ię k s z o n y  t ym s p o s o b e m  w y ­
d a t e k ,  t e r aźn i e j s ze  w ię c  nie oc i ąga ło  s i ę  p r z y ­
j ąć  jej także n a  s i ebie .  W o j s k o  jest w g o t o ­
w o ś c i ;  a l b o w ie m  w kraju A lg i e r s k im  z n a j d u ­
j e  s i ę  w o b e c n e j  chwi l i  j o , 000  l u d z i ,  k tó r ą to  
l i c zbę  M ar sza ł ek  C lau ze l  u z n a ł  p o t r z e b n ą  d o  
swo je j  w yp ra w y .  J e ź l i b y  p ó źn i e j  m ia ł a  być  
m o w a  o d a ł s ze m  w z m o c n i e n i u  t ego k o rp u s u  
i  n o w y c h  w y d a tk a c h  n a d  w y r a c h o w a n i a  b u d ­
ż e t o w e ,  w t ym  r az i e  m n i e m a m y , i e  I z b y  r zecz  
tę  l o z s t r zy g ną .  Z a g a j e n i e  ob rad  l 2 b  jes t  tak 
b l i zk i e ,  iż R z ą d  w in i e n  sob i e  poczy t ać  za o b o ­
w ią z e k ,  aby  czeka ł  ich dec yzy i .  C o  się t ycze  
u t r z y m a n i a  A l g i e r u  i zak ł adan i a  t am osad ,  
d os y ć  n a t n i e n i ć ,  i ż  kw es tya  ta jes t  n i e o d z o ­
w n i e  ro z s t r zy gn i ę t ą . ”

P a n  B o u r b o u l o n ,  u r z ę d n i k  Min i s t e r s twa  
Spraw z a g r a n i c z n y c h ,  p r z y b y ł  wczora j  w ie ­
c z o r e m  z K on s t an t y n o p o l a  do  t u t e j s ze j  6tol icy- 
P r z y w i ó z ł  o n  d e p e s z e  od  A m b a s s a d o r s  n a ­
s z ego  w T u r c y i ,  d o n o s z ą c e  o z u p e h e m  wy j ­
ś c iu  wojska  Ce sa r sko  - r os syj ski ego  z Syl i s t ryi .

Z  d n i a  i r .  P a ź d z i e r n i k a .
D z i e n n i k  s p o r ó w  umieśc i ł  w p i śmie  je- 

d n e m  z K o n s t a n t y n o p o l a  z dn i a  15, W r z e ś n i a  
na s t ę p u j ą c e  s z cze gó ły  o o s t a tn i e m  p o s ł u c h a n iu  
P o s ł a  f r a n c u z k i e g o ;  S u l t a n  M a h m u d  r aczy ł  
n a  p o s ł u c h a n i u  d .  I J -  W r z e ś n i a ,  d a n e m  P o ­
s ło w i  f r a n c u z k i e m u , ob da rzyć  t e g o ż  w ie lką  
d ek o ra c y ą  s w o j e g o  o r d e t u  T o u r a h  z  n a d e r  
p i ę k n e m i  b ry l a n t a m i .  S u ł t an  p r z y j ą ł  u p r z e j ­
m i e  p o d a r u n k i , o f i a ro w a n e  m u  p rz ,  z A d m i ­
r a ł a  R o u s s i n a  w i m ie n i u  Kró la  F r a n c u z ó w .  
P i e r w s z y  Sek re t a r z  Po se l s tw a  f r a n c u z k i e g o  
i p i e r ws zy  t ł u m a c z  t eg oż  o t r z ym a l i  t a k i e  o r ­
d e r  N i s h a m .  W ś r ó d  o b e c n y c h  ok o l i c znośc i  
o z n a k i  te u p r z e j m o ś c i  z t ego  w z g l ę d u  są w a ­
ż n e ,  p o n i e w a ż  d o w o d z ą ,  jak w T u r c y i  o c e ­
n i ać  u m i e j ą  p r zy zw o i t o ść  i p r a w o ś ć ,  p a n u j ą c ą  
w  Wszystkich c z y n n o ś c i a c h  d y p l o m a c y i  f r an -  
cu zk i e j  i z a r a z e m  o b j a w ia n ą  o d  p i ęc iu  lat  mą- 
d r o ś ć ,  o s t rożność  i s t a ł o ść  A d m i r a j a  R ou s s i n a .  
S u ł t a n  wie ba rd zo  d o b r z e ,  £e F r a n c y a  jest  
j e g o  n a j s t a r s zym  i n a jw ie r n i e j s z y m  s p r z y m i e ­
r z e ń c e m  i wszys tko  sp o d z i e w a ć  s i ę  k a ż e ,  że  
i s t n i e j ące  o b e c n i e  m i ę d z y  o b y d w o m a  d w o r a ­
m i  s t o sunk i  p r zy j ac ie l ski e  c o r az  śc i śle j szemi  
s t awać  s i ę  b ę d ą .  A d m i r a ł  chce ko rzys t ać

z  o t r z y m a n e g o  p o z w o l e n i a  i p r zy j echać  do  
F r a n c y i ,  g dz i e  j ego  ch w i lo w a  p r z y t o m n o ś ć  
n i e  m a ł o  s ię d o  u tw i e r d z e n i a  t ych p o m y ś ln y c h  
s t o s u n k ó w  p rz y c z y n i .  S p o d z i e w a ją  g Q g;g 
w Mar sy l i i  m i ę d z y  13. a  «0, b.  m ,

A n g l i a ,
Z  L o n d y n u ,  dn i a  11. Pa źdz i e rn ika .

W  wie lk im  z a k ł a d z i e  g a z u  w p o łu d n i o w e j  
s t r o n i e  stol icy na s t ą p i ł  o n e g d a j  w ie c z o re m  
o k r o p n y  w y b u c h .  * G a s  s i ę  z apal i ł  i rozwal i ł  
c zę ść  b u d y n k u .  Ca ł a  s tol ica  u c z u ł a  t en  wy­
b u c h ;  w Ci tyi  m n i e m a n o ,  ż e  p r o c h o w n i a  
w D a r t f o r d z i e  w p o w ie t r z e  wy leci a ła .  W  b l i ­
skośc i  t ego  z a k ł a d u  w sz ęd z i e  p o pę ka ły  d r zw i  
i okn a .  D w ę c h  l u d z i  jest  m o c n o  r a n i o n y c h  
a j e d e n  zab i t y .

P o d ł u g  G a z e t y  h u l l s h i e j  s ądzą  p o w s z e ­
c h n i e ,  ż e  r z ą d  na  p r zy sz ł e  l a t o  wyśle  z n o w u  
w y p r a w ę  ku p ó ł n o c n o - z a c h o d n i e m u  p r z e s m y ­
k ow i .  N i e  jes t  p r zec i eż  n i e p o d o b n ą  r z ec zą ,  
c zy  S t a n y  Z j e d n o c z o n e  a lbo R os sy a  n i e  z e ­
chcą  ko rzys t ać  z  od k ry ć  p r z ez  A n g l i ą  po cz y .  
n i o n y c h  i p r ę dz e j  j e s zcze  n i e  w yś l ą  p o d o b n e j  
w yp ra w y .  M a j tk o w ie  hu l s cy  są  j es zcze  p e łn i  
o dw ag i  i d u c h a  p r z e d s i ę b i o r c z e g o  , a m a j t k o ­
w i e ,  k tór zy  na ok ręc i e  „ C o v e “ pod  K ap i t a n e m  
R o s s e m  do  H  ul i u p o w r ó c i l i , o św iadczy l i  w z e ­
szły p o n i e d z i a ł e k ,  ż e ,  jeże l i  r z ąd  n o w ą  w y ­
p r a w ę  w y ś l e ,  g o to w i  s ą  t ow arz ys zyć  s w e m u  
w a l e c z n e m u  K ap i t an o w i .

N a j n o w s z e  w ia d o m o ś c i  z L i z b o n y  s i ęga ją  
d o  d .  3. b .  m .  Z a w i e r a j ą  o n e  p r z e s i a n ą  K r ó ­
lowe j  p ro t e s t ac yą  27 P a r ó w  ( o g ó l n a  l i czba  
P a r ó w  po r tu ga l sk i c h  wyn os i  41)  p r ze c i w  o s t a ­
t n i m  z m i a n o m  r z ą d o w y m .  N a  cze l e  t yc hż e  
z n a j d u j e  się P r e z e s  I z b y  P a r ó w ,  M a r k i z  Pa l -  
mel l a  i H r a b i a  L a v r a d i o ,  T a k ż e  X i ą ż ę  T e r -  
c e i r a  p ro t e s t acyą  tę  podp i s a ł .  G l o b o w i  d o -  
n os zą  z F a l m o u t h u ,  do k ąd  p r z y by ł  z L i z b o n y  
kró l ewski  statek p r z e w o z o w y  „ E s p o i r " ;  P o ­
n i e w a ż  o b e c n i e  oczy  wszys tkich  z w r ó c o n e  są 
n a  P o r t u g a l i ą ,  a m i a n o w i c i e  n a  jej s t o l i cę ,  
d o n o s z ę  p r ze t o  W  P a n  u ,  że  p o ł o ż e n i e  r z ec zy  
t am że  takie s a m e  jest  j e s zcze ,  jakie by ło  p r zy  
od e j ś c i u  o s t a tn i ch  w ia d o m o ś c i ,  i to  r ó w n i e  
p od  w z g l ę d e m  M i n i s t e r y u m  jak i s t ano wi ska  
s t r o nn i c t w .  O k r ę t y  ang ie l ski e  „ H a s t i n g s " ,  
„ M a l a b a r “ , „C o r n v a l l i s "  , „ E n d y m i o n "  i „ P e ­
a r l "  by ły  w g o t ow oś c i .  Z a p e w n i a j ą ,  że  p o ­
d e j r z e n i e  1 n i e c h ę ć  do s t a t e cz n em i  by ły  d ó  
u s p r aw ie d l iw ie n i a  k roku  t e g o ,  jako też  p o ­
w ięk sze n i a  eskad ry  o k r ę t am i  „ R u s s e l "  i „ M i n -  
d e n . "

D o n o s z ą  z K a n a d y ,  iż G u b e r n a t o r  H e a d  
p r z e z  u k ł a dy  z  I n d y a n a m i  p o z y s k a ł  - ods tąpie­
n i e  k ra ju  w s t r o n i e  p ó ł n o c n e j  j e z io r a  H u r o n .  
P r z e s t z t ń  o b e j m u j e  bl izko p ó ł  m i l i o n a  m o r -
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got?.  Jest  projekt ,  aby  tą n o w ą  posiadłość 
rozdać osadnikom angielskim za nizką ceną.

W  A m e r y c e -  P ó łn o cn e j  u ło żono  plan do 
wi t lkiej  kolei żelaznej  od  Brunswick H ar b o ur ,  
przy b r zeg u  Georgi jskim,  do Apa iachicola -  
R i ve r  w Florydzie .  T y m  spo sob em  oszczę ­
dzi  się blizko 1,400 mil angielskich n ie b ez ­
piecznej  żeg lugi ,  a w 6 dniach  będz ie  m o ż n a  
p rzybyć  z N e w - O r l e a n s  do  N e w  York.

VV Charleston (w kraju Z je d n o c z o n y c h  Sta­
n ó w  P ó łn o cn e j  A m e r y k i )  grassuje cholera.  

Lis ty z A m e r y k i  Po łud n io wej  d o n o sz ą ,  iż 
wielki związek P o łu d n io w o  amerykański  p rzy­
szedł  do sku tku ,  i składa się z 3 krajów; 6io- 
lica r ządu  j e d n e g o  kraju ma być w Boliwii,  
d rug iego  ( p o ł u d n i o w e g o  P e r u )  w Sienani ,  
a t rzeciego ( p ó ł n o c n e g o  P e r u )  w Huanra ,  
S a n ta - C r u z  został  ob ran y  N a c z e l n y m  Protek.  
to rem .

A m b a s s a d o r  francuzki  przy D w o rz e  naszym,  
G enera l  S eba s t i a n ! , p rzyby ł  z Paryża do  tu- 
tejszej stol icy,  i wczoraj  miał  d ługą  naradę  
* L o r d e m  Palmers ton w wydziale Spraw Z a ­
gran icznych .

W  pierwszej  po łowie  roku p rzeszłego wy ­
wiez iono  za granicę  towarów angielskich za 
90,035 4°7 funtów 8zterl. ,  a w pierwszej  p o ­
łowie  ro ku  bieżącego za 53,584,744 fun tó w 
szter l ingów.

Gazety p ó ł n o c n o  - amerykańskie  d on osz ą  
z Matarnoros pod d,  12. L ip ca ,  iż wojsko me- 
xykanekie zmniej szyło się przez  zbiegostwo do  
2,200 ludz i ,  i jest w najnędzniej szym sranie.  
U r re a  dowodzi ł  n i em  jeszcze ,  a A n d r a d e  u- 
dał  się w 6tronę po łudniową .  N i e  słychać już 
o  kampani i  przeciw Texas .  Gen era łow ie  Se- 
ema i Filisola zostali oddani  pod sąd wojenny  
ra  postępowanie  swoje w kampani i  przeciw 
T e x a s ,  1 ostatni miał być rozst r ze lanym.  P e ­
w n e  s t ronnic two w N ew  O r l ea ns  wysłało sta­
t ek .  dla uwo ln ie n ia  G en e ra ła  S an t an a  z n i e ­
woli  wojennej .

H  i s z  p a n i a.
Z  M a d r y t u ,  d. 29. Wrz eśn ia .  

S tronnictwo  na rz uc i ło  Mendizaba la  Mini-  
e t eryutn Galatrava,  Na  kilka d n i ,  ni tn został  
mi an o w an y  Mini s t r em Sk arb u ,  yzagrozi ł  on  
Królowej  rewolucyą,  jeźliby d łużej  wzbran iała 
8 ' ę potwierdz ić  mianowania  jego.  Gdy  po tem 
*ostaJ m i a n o w a n y ,  i pierwszy raz jako M i n i ­
ster  p rzybył  do  Kró lowej ,  ubl iżył  jej mową,  
n iego dn ą  cz łowieka ,  ma jącego  oświecenie.

U rz ąd z en ie  .milicyi idzie z p os p i ec he m;  
wkró tce  u tworzy się 7 bata l ionów po 1,200 lu-  

* * kilka szwadronów jazdy.
S  z w  a j  c a r y a.

( JJokonczenie.J  —  T h u r g a u  i kraina bazy- 
lejska n ie  chcia ły  nawet  Vulp iu sa  i Scriby o d ­

dalić, W  L u z e r n ie  ujęto czterech oskarżonych
rzemieś lników,  lecz ż ą d a n o ,  aby wina ich 
aktami stwierdzona była i sami chcą ś l edztwo  
w tej mierze rozpocząć i wyrokować.  W a a d t ,  
skąd Soldan ze m k n ą ł ,  i Ge ne wa  odpowiedz ią -  
ł y , że uchwały nie uznają i to u c z yn ią ,  co 
d o g o d n e m  być osądzą.  A t a k  całe w yko nan ie  
pos tanowienia  powyższego od chwili wydan ia  
okoinika z dnia 3. Wrześn ia  ogranicza się na  
od da l en i u  p ięciu  wychodźców (czterech P o l a ­
ków z G en e w y,  należących do wyprawy sabau ,  
dzkiej  i Nassawczyka Cratsa)  z których c z te ­
rech  dob ro wol n ie  się s tawi ło,  aby ich do Fran-  
cyi odes łano .  P o d ł u g  u łoż on ego  przeto p r zez  
Miasto Se jm u spisu zna jdu je  się jeszcze 90 
ob win io n y ch  cud zo z i emc ów  w Szwajcaryi ,  a 
między  tymi są :  F a r n e s e ,  Gei s sel ,  Gh ig l ione ,  
Gordezewsk i ,  G iind le ,  H ek e l s b e rg e r ,  L izu is ,  
M a zz in i ,  Pe te r s ,  Rau6 che np la t t , obydwaj  Ruf- 
f ini ,  S c ń b a ,  S teinmetz i t. d. Ł a t w ą b y  by ło  
rzeczą dla r ządów kaotonowych zwiększyć li­
czbę  cudzoz i emc ów ,  nadużywających p rawa  
gośc inności  w Szwajcaryi ,  gdyby  śledztwo 
w wszystkich kan to nac h  z równą  sprężystością 
przedsięwz ięto.  A l e  śledztwa te w niektórych  
kan tonach całkiem zan iechane  b y ł y ,  w n i e ­
których zaś pozornie je tylko p rzedsięb rano,  
podczas  gdy dzienniki  szwajcarskie starały się 
wszelkiemi sposobami '  po s tano wien i e  Se jm u 
o g ó ln e g o  ochydz ić  i. jako rzecz z zagranicy n a ­
r zu c on ą  wystawić.  Gdy więc pos tanowien ia  
oweg o  spe łnić nie chc ia no ,  starano się w m ó ­
wić w wszystkich,  iż to je6t n iepot rzebnern ,  
gdy  się już żaden wychodźca w Szwajcaryi  n i e  
znajduje .  Poczy tu jemy p rawie za rzecz n i e ­
p o d o b n ą ,  aby państwa ośc ienne  na takowe 
pos tępowanie  Szwajcaryi obo ję tn em  spoglądać 
miały okiem i dla tego z ob aw ą  wygląd am y 
dalszych z s t rony ich w tej mie rze  uchwał .  
F ra nc y a  już swe dyp lomatyczne  związki 
z Szwajcaryą zerwała i zamknięcie  granicy n a ­
kazała,  j mocnoby śmy ubole  wal i , gdyby i i nne  

' o śc ie nne  pańs twa równyc h  albo p o d o b n y c h  
chwycić się miały ś r o d k ó w ,  aby Szwajcaryą 
Bkłonić do r ze t t l n e g o  do trzymania  daneg o  
s łowa względem oddalenia wychodźców,  

W ł o c h  y.
Z  R z y m u ,  dnia 27. Września .

( G a z .  P o iv s z .)  —  Dn ia  24. z a p a d ł  wyrok  
na  Nięcia Canino .  Mimo na tężonego  ocze 1- 
wan ia  wszystkich nic jeszcze w tej mierze m e  
ogłoszono.  T w ie r d z ą ,  źe wydano nan  wyrok 
śmierci ,  lecz nie wątpią byna j mni e j ,  źe go  
Pap ie ż  ułaskawi- T a j e m n ic ę ,  z jaką wyrok 
uk rywają ,  przypisać należy wzg ęd om  na  ro-  
dz i n ę  jego.  T y m  samym także wzg lędom 
przypisać^naleźy i t o ,  źe Xiążę nie po t rze bo ­
wał się według przyjętego  zwycza ju  stawić
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w  sal i  w c z a s i e  p r z e c z y t a n i a  w y r o k u .  C o  z r e ­
sz tą  g a z e t y  f r a n c u z k i e  d o n o s z ą ,  j a k o b y  P o s e ł  
a u s t r y a c k i ,  H r a b i a  L u t z ó w ,  m i a ł  s i ę  w s t a w i a ć  
w i m i e n i u  d w o r u  s w e g o  za  t y m  X i ę c i e m ,  j es t  
z a p e w n e  w y m y s ł e m .

O  U W I E S Z C Z E N I E .
O w d o w i a ł a  A n n a  M a r y a  z  L i e r s z ó w  R u h f -  

m a n n  w G ł o g o w i e  t w i e r d z i ,  i ź l ist  z a s t a w n y  
VV, X .  P o z n a ń s k i e g o  N r .  i r o / 1 0 8 9 .  M i ł o s ł a w  
P o w i a t u  W r z e s i ń s k i e g o  n a  5 0  T a l ,  p r z e z  n i ą  
w  m i e s i ą c u  S t y c z n i u  •»8 3 4 * z a k u p i o n y , w c z a ­
s i e  o d  m i e s i ą c a  L u t e g o  d o  C z e r w c a  I 8 3 4 » r > 
z a g i n ą ł  i ż e  p o d o b n o  s k r a d z i o n y m  z o s t a ł ,  
w n o s z ą c  o j e g o  u m o r z e n i e .  Z a w i a d o m i a j ą c  
P u b l i c z n o ś ć  o  t ern w s k u t e k  p r z e p i s u  C z ę ś c i  I .  
T i t .  51,  J  1 25 .  O r d y n a c y i  p r o c e s s o w e j  w z y ­
w a m y  z a r a z e m  p o s i a d a c z a  w s p o r a n i o n e g o  1(* 
s t u  z a s t a w n e g o ,  a b y  t a k o w y  d o  n a s  s i ę  z g ł o ­
s i ł  i s w e  p r a w a  w ł a s n o ś c i  u d o w o d n i ł .  G d y b y  
z g ł o s z e n i e  s i ę  t o  w  c z a s i e  p r a w n i e  p r z e p i s a ­
n y m ,  t o  j e s t  d o  S w .  J a n a  1839 .  r.  n i e  n a s t ą ­
p i ł o ,  n a t e n c z a s  p o s i a d a c z  r z e c z o n e g o  l i s tu  z a ­
s t a w n e g o  s p o d z i e w a ć  s i ę  m a ,  ź e  d a l s z e  p o s t ę ­
p o w a n i e  a m o r t y z a c y j n e  r o z p o c z ę t e  z o s t a n i e ,

P o z n a ń ,  d n i a  4 .  P a ź d z i e r n i k a  1 83 6 .
G e n e r a l n a  D y r e k c y a  Z i e m s t w a .

1 0 0  d o  1 5 0  k o p  z i e l o n o g ó r s k i c h  k r z e w ó w  
w i n n e j  m a c i c y ,  k t ó r e  w  tej  j e s i e n i  j e s z c z e  
s p r o w a d z i ć  m o ż n a ,  m a j ą  b y ć  s p r z e d a n e  z a  u' ,  
i n i a r k o w a n e  b a r d z o  c e n y .  B l i ż s z ą  w i a d o m o ś ć  
u d z ie l i  h a n d e l  że laza

M. J. E f r a i m  s.
P o z n a ń ; w 6 t a r y m  r y n k u  p o d  N r ,  7g .

L e o d y i s k i e  d u b e l t ó w k i  w y b o r n e j  rot- 
b o t y ,  p o l e c a  p o  u m i a r k o w a n y c h  c e n a c h  

G .  W .  G o t t s c h a l k ,
p r z y  r a t u s z u .

P r a w d z i w y  ś w i e ż y  t e g o r o c z n y  k a w i a r  a s t r a ­
c h a ń s k i  w tej  e h w i f i  o t r z y m a ł .

K a r o l  G u n r p  r e  c h  f.

P r a w d z i w e  s u l a w s k i e  i l e o d y j s k i e  d u b e l t ó w k i ,  
d a m a s z k o w a n e  i n i e d a t n a s z k o w a n e , p i s t o l e t y ,  
t e r c e r o l i k i ,  t u d z i e ż  w s z e l k i e  s p r z ę t y  m y ś l i ­
w s k i e  p o l e c a  w  j a k u a j u m i a r k o w a ń s z y c h  c e n a c h  
  S .  K r o n t h a l ,  w r y n k u  N r .  9 8 .

O s t r z y g ł  c o f v l k o  o d e b r a ł  h a n d e l  P o w <  I s k i e g o .
■ - P ' —  '   1 11 I

C e n y  z b o ż a  w B e r l i n i e .
D nia  1 7 . Października 1 8 3 6 .

L ą d e m : Tal . igr. fen* Tal . śgr. fen.
P s ze n i c a  . . 1 23 i I 17 6
Z y t ó ; .  . . 1 3 — - — - —
J ę c z m i e ń  wi e l k i l 5 — - I 3 6
J ę c z m i e ń  m a ł y I — — - — —
O w i e s  . • . — 23 9 - — a o —
G r o c h  .  . . 1 2 0 - i 7 6

W o d ą : Tal . śgr. fen. Tal . śgr. fen*
Ps z en i ca  ( b i a ł a) 1 27 6 i r 23 — ■-
Z y t o  . -  , 1 2 6 •
J ę c z m i e ń  w i e lk i — —- _ • _
J ę c z m i e ń  m a ł y — — — - • __.
O w i e s  . ,  . — 22 6 • 21 3
G r o c h  . . . — — — __
K o p a  s ł o m y  .- 5 — — . 4 __ _ _
C e t n a r  s i ana  . 1 5 — - 2 5 —

W  niedzielę dnia '23. Październ. 1836. r , 
będą mieli kazanie

W  ciągu tygodnia od d. 14 az do 
20. Października 1836,

Nazwy kościołów.
przedpołudniem. popołudniu.

urodziło się umarto1 ślub
WZlęlo

par.chło- 
• pców.

dzie­
wcząt.

1 płci 
męsk.

płci
żeńsk.

W  kościele katedralnym X. Urbanowicz - 2 1 1 2 3
W  kościele farnym S. M a­

ryi Magdaleny , . - Kapl. Tanculski — 2 --- - 2' . .

S. W o jc iech a  . . . . - Kom. Barwicki i — --- 1
B ernardynów  . . . . - Prob. Kamieński X. Mans. Grandke i 1 i 2 2

(Parafia Sgo M arcina.)
Franciszkanów . . .' . - Gward. Akoliński — i i. _ *

(Parafia S " 0  Rocha.)
- Przeor' Scholz 

K ler. Szymkiewicz
Dom inikanów . • . . 
W  klaszt. sióstr miłosierdzia

— — — —

W  ewangelickim Ćr Krzyża S up en n t Fischer Pastor Friedrich 4 6 3 3 l
W  ewangelickim S. Piotra Rad- Kons. Dutschke — — 1 1 1
W  kościele garnizonowym Pastor dyw, H oyer 1 1 1

1 c »-*
■ 1 10 j 11 | 7 12 7


